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II FORUM EKONOMICZNE EUROPA – UKRAINA

Pamięć historyczna a tożsamość europejska
(korespondencja własna z Kijowa)

Paweł Lisicki

Redaktor Naczelny dziennika Rzeczpospolita

Nie ma właściwie wspólnej pamięci historycznej w dzisiejszej Europie. Mimo to istnieje w Europie coś takiego, jak wspólna świadomość uniwersalnych praw człowieka. Współczesnemu światu grozi przede wszystkim swoiste pomieszanie przeróżnych narodowych kultur pamięci i stworzenie sztucznej kultury jedności duchowej, która de facto nie istnieje. Współczesna świadomość kolektywna narodów europejskich jest coraz bardziej pod wpływem mniej gwałtownych procesów ekonomicznych.
Andrew Wilson

Ukrainian Studies, Wielka Brytania


Ukraińska pamięć historyczna nie powinna kopiować rosyjskiej pamięci kolektywnej. Powinno się o wiele bardziej podkreślić europejskość ukraińskiej historii narodowej, a także jej transregionalne związki - tzn. histoire croisee. Ukraina opowiada się za zjednoczoną Europą, ale bez pominięcia różnic narodowych.
Gyorgy Schopflin

Członek Parlamentu Europejskiego, Węgry 


Układ Trianonu jest traumą węgierskiej świadomości historycznej. Jednak ważniejsze od tamtych terytorialnych konfliktów po I wojnie światowej i ważniejsze od skupienia się nad losami byłych ofiar wojny, jest poszukiwanie nowych dróg porozumienia dla przyszłości, np. przez wspólne przeżycia sportowe itd.


Karel Berkhoff
Centrum Holokaustu i Studiów Ludobójstwa, Holandia


Ukraińcy widzą wspólnotę wartości w Zachodniej Europie po 1945 roku. Holocaust jest czynnikiem, który tworzy wspólną tożsamość wszystkich narodów w Europie, impulsem dla dalszego procesu integracji europejskiej. Negowanie Holocaustu musi zostać prawnie ukarane przez wszystkie państwa europejskie, ponieważ przede wszystkim to zjawisko zatruwa dialog narodów w przyszłości.


Toomas Hiio

Estońska Fundacja Badania Zbrodni Przeciw Ludzkości


Estońska świadomość historyczna jest szczególnie zaznaczona przez walkę bratobójczą Estończyków po różnych stronach w trakcie II wojny światowej, po stronie Wehrmachtu i Armii Czerwonej. Każda oficjalna polityka historyczna musi być kierowana przez pewną państwową cenzurę i uzupełniana przez obraz kreowany w mediach oraz osobiste wspomnienia świadków historii.
